PROTOKÓŁ NR XLVIII/10

XLVIII sesji Rady Miasta Bolesławiec odbytej w dniu 24 lutego 2010 r.                   w Sali Rajców Ratusza – Rynek 41, pod przewodnictwem radnej Janiny Urszuli Piestrak - Babijczuk – Przewodniczącej Rady Miasta.

Sesję rozpoczęto o godz. 9.00

Sesję zakończono o godz.12.55
Ustawowy skład Rady –  21 radnych

Obecnych wg listy obecności było radnych 21
Ponadto w sesji udział wzięli:

1. Piotr Roman



- Prezydent Miasta 

2. Wiesław Ogrodnik


- I Z-ca Prezydenta Miasta

3. Maciej Małkowski                              - II Z-ca Prezydenta Miasta

4. Mirosława Mitek



- Skarbnik Miasta

5. Jerzy Zieliński                                     - Sekretarz Miasta 

6. Tadeusz Grzesik



- Radca Prawny 

7. Przedstawiciele kadry kierowniczej Urzędu Miasta, jednostek organizacyjnych gminy miejskiej oraz goście XLVIII sesji

8. Prasa i Telewizja Lokalna „Azart-Sat” w Bolesławcu

(Listy obecności radnych oraz gości stanowią załączniki nr 1 i nr 2)

Przebieg sesji:

Ad 2. Zapoznanie Rady z porządkiem obrad XLVIII sesji.    
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Ustalony porządek obrad XLVIII sesji radni otrzymali                                            w zawiadomieniach, w terminie ustawowym.  

Przewodnicząca Rady Miasta stwierdziła, że Rada Miasta przyjęła porządek obrad XLVIII sesji w następującym brzmieniu:

1. Otwarcie sesji i stwierdzenie quorum.

2. Zapoznanie Rady z porządkiem obrad XLVIII sesji.

3. Przyjęcie protokołu XLVII sesji Rady Miasta odbytej w dniu 27 stycznia                    2010 r.
4. Sprawozdanie z wykonania uchwał Rady Miasta Bolesławiec podjętych na XLVII sesji Rady Miasta odbytej w dniu 27 stycznia 2010 r.
5. Informacje:
5.1.
Prezydenta Miasta o ważniejszych działaniach podjętych w okresie międzysesyjnym.

5.2.
Przewodniczącej Rady Miasta o ważniejszych działaniach podjętych                         w okresie międzysesyjnym.

6. Efekty realizacji inwestycji „Gospodarka ściekowa w Gminie Miejskiej Bolesławiec” (Fundusz Spójności/d.ISPA).

7. Projekty uchwał Rady  Miasta:
7.1. w sprawie przystąpienia do sporządzenia zmiany studium uwarunkowań                                i kierunków zagospodarowania przestrzennego Miasta Bolesławiec,

7.2. w sprawie uchwalenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego terenów zlokalizowanych w mieście Bolesławiec (obszar przy ulicach Widok, Różanej, Ptasiej, Mostowej i Ceramicznej),

7.3. w sprawie lokalizacji targowisk i miejsc przeznaczonych do prowadzenia handlu obwoźnego, obnośnego i odręcznego,

7.4. w sprawie regulaminu targowisk, 

7.5. w sprawie zmiany Wieloletniego Programu Inwestycyjnego dla Miasta Bolesławiec na lata 2010 – 2014,

7.6.
w sprawie zmiany uchwały budżetowej na 2010 rok,

7.7. w sprawie zmian w budżecie miasta na 2010 r.

8. Interpelacje, zapytania i wnioski radnych.
9. Sprawy organizacyjne:

9.1. Informacje bieżące dla Rady Miasta.

10. Odpowiedzi na interpelacje, zapytania i wnioski radnych. 

Ad 3. Przyjęcie protokołu XLVII sesji Rady Miasta odbytej w dniu 27 stycznia 2010 r. 

Zgodnie ze Statutem Miasta Bolesławiec protokół XLVII sesji Rady Miasta odbytej w dniu 27 stycznia 2010 r. był wyłożony do wglądu w Referacie Organów Gminy Miejskiej – oraz w czasie obecnej sesji

Protokół zostały przyjęty bez zmian i poprawek. 

Ad 4. Sprawozdanie z wykonania uchwał Rady Miasta Bolesławiec podjętych na XLVII sesji Rady Miasta odbytej w dniu 27 stycznia 2010 r. 

Pisemne sprawozdanie na w/w temat radni otrzymali przed sesją,                      w terminie statutowym.

W/w sprawozdanie Rada Miasta przyjęła jednogłośnie, tj. 21 głosami „za”, do akceptującej wiadomości. 

    SPRAWOZDANIE – zał. nr 3

Ad 5. Informacje:

5.1. Prezydenta Miasta o ważniejszych działaniach podjętych w okresie międzysesyjnym.


Prezydent Miasta Piotr Roman poinformował, że projekt pod nazwą „Zakup nowoczesnego taboru autobusowego sposobem na upowszechnienie ekologicznego transportu publicznego”, złożony przez MZK, otrzyma dofinansowanie ze środków zewnętrznych. Wartość całościowa tego projektu wynosi ponad 6 mln zł, z czego koszty kwalifikowane - ponad 5 mln zł. Ze środków pochodzących z tego programu MZK zakupi 7 autobusów niskopodłogowych na 50 miejsc każdy. Ponadto MZK jest w trakcie zakupu 5 autobusów ze środków miejskich. Prezydent poinformował także, że oprócz wspomnianego projektu MZK składa wniosek do programu polsko-saksońskiego. Wnioskodawcą jest ZVON, czyli Związek Komunikacyjny Saksonii, a partnerem Gmina Miejska Bolesławiec. Ideą projektu jest m.in. zainstalowanie                                         w autobusach dwujęzycznych rozkładów jazdy. 

Następnie Prezydent Miasta Piotr Roman poinformował, że Komitet Monitorujący Program Współpracy Transgranicznej Polska-Saksonia zaakceptował na ostatnim posiedzeniu projekt pod nazwą „Nowoczesne muzeum, atrakcyjna edukacja transgraniczna”, którego partnerem wiodącym jest Muzeum Ceramiki w Bolesławcu, a partnerem projektu Schlesisches Museum                         w Goerlitz. Całkowita wartość projektu wynosi prawie 500 tys. euro, z czego udział Muzeum Ceramiki – 330 tys. euro. Wysokość dofinansowania ze środków UE – 280 tys. euro. Zadaniem projektu jest przede wszystkim zagospodarowanie dziedzińca przy ul. Kutuzowa, renowacja elewacji budynku przy ul. Kutuzowa (budynku Muzeum), zakup sprzętu multimedialnego, ekspozycyjnego, cykl transgranicznych zajęć z dziećmi i młodzieżą, dwa projekty naukowo-badawcze dotyczące ceramiki, dwie publikacje, cztery wystawy oraz modernizacja stałej wystawy historycznej. 

Dalej Prezydent Miasta poinformował, że Powiatowy Inspektor Nadzoru Budowlanego udzielił firmie „Guardian Automotive” pozwolenia na użytkowanie zakładu produkcyjnego.


Następnie Prezydent Miasta oznajmił, iż Gmina Miejska Bolesławiec zajęła jedno z ostatnich miejsc w rankingu wydatków na administrację.  


W dalszej części Prezydent Miasta Piotr Roman poinformował, że:

- 28 stycznia br. odbyły się Zgromadzenie Związku Międzygminnego Bóbr, zabawa zorganizowana dla świetlic środowiskowych oraz Koncert Noworoczny,

- 28 stycznia br. odbył spotkanie z małżeństwem z ul. Jezierskiego, które nie wyraziło zgody na budowę chodnika wzdłuż garaży w kierunku ul. Wróblewskiego,

- 29 stycznia br. odbyło się Kolegium Prezydenta Miasta, 

- 2 lutego br. uczestniczył w podpisaniu umowy partnerskiej między MZGK                    Sp. z o.o. a GS Nr 2 w zakresie segregacji odpadów,

- 3 lutego br. odbyło się spotkanie ze Związkiem Komunikacyjnym Saksonii,

- 9 lutego br. podpisano porozumienie, w wyniku którego Polski Związek Działkowców wygasił użytkowanie wieczyste Rodzinnego Ogrodu Działkowego „Serbinowo”, co powiększy teren cmentarza komunalnego. Operacja ta kosztowała Gminę Miejską ok. 1 mln zł,
- 14 lutego uczestniczył we mszy św. z okazji  70. rocznicy wywozu Polaków na Syberię,

- 16 lutego br. odbył się Komitet Monitorujący EWT „Polska–Saksonia”,

- 19 lutego br. odbyło się Prezydium Euroregionu Nysa, 

- 20 lutego br. uczestniczył w turnieju sportowym miast przyjaciół Trójki                                                                                                        w Szklarskiej Porębie,

- 22 lutego br. odbyło się spotkanie z przedstawicielami Wałbrzyskiej Specjalnej Strefy Ekonomicznej, poświęcone kwestii rozszerzenia Strefy, 

- otrzymał pismo od wicemarszałka Jerzego Łużniaka dotyczące możliwości ubiegania się o budowę drugiego Orlika, 

- Dni Miasta odbędą się w dniach 27 – 30 maja br.
Prezydent Miasta poruszył także temat budowy parkingów w mieście. Poinformował, że mieszkańcom ul. Kołłątaja zaproponowano, iż przy remoncie ulicy można zaprojektować miejsca parkingowe na trójkątnej wysepce. Niestety, mieszkańcy nie chcą parkingów w tym miejscu. Podobne stanowisko prezentują mieszkańcy ul. Asnyka.  

Następnie Prezydent Miasta Piotr Roman przedstawił informację z działań międzysesyjnych. 
                 INFORMACJA – zał. nr 4 

W dyskusji udział wzięli:
Radny Krzysztof Pieszko nawiązał do tematu parkingów. Zdaniem radnego, w mieście jest coraz mniej parkingów. Zauważył, że w centrum miasta nie ma parkingów dla autobusów turystycznych. Radny zapytał, czy istnieje możliwość uruchomienia takiego parkingu w trójkącie ulic Grunwaldzka, Teatralna, Armii Krajowej. 
Prezydent Miasta Piotr Roman poinformował, że teren, o którym mówił radny, jest własnością Powiatu Bolesławieckiego. Jest to uwarunkowane decyzją o wejściu na plac, ponieważ Starostwo planuje w tym roku rozpocząć remont budynku przy ul. Armii Krajowej z przeznaczeniem pod swoją siedzibę. Prezydent dodał, że pod basenem, który powstanie na pl. ks. J. Popiełuszki, będzie 48 miejsc parkingowych. Rozważane jest także wybudowanie na pozostałej części placu obiektu w ramach partnerstwa publiczno–prywatnego, który zawierałby elementy uzupełniające ofertę basenu (kręgielnia, fitness, bilard). Partner prywatny miałby możliwość prowadzenia galerii, ale na innych poziomach. Ważnym warunkiem jest to, że Miasto nie sprzeda tej nieruchomości firmie, która nie zadeklaruje budowy ponad 200 podziemnych miejsc parkingowych. Dalej Prezydent poinformował, że zlecił Architektowi Miasta zastanowienie się nad możliwością utworzenia parkingu pomiędzy kinem „FORUM” a lodowiskiem, co byłoby uzupełnieniem parkingu na pl. Piłsudskiego. 
Radny Andrzej Czeczutka odniósł się do informacji odnośnie poszerzenia terenu cmentarza komunalnego. Zdaniem radnego, należałoby uporządkować                          i zabezpieczyć teren cmentarza przy ul. II Armii Wojska Polskiego, aby                               w przyszłości mógł pełnić funkcję cmentarza komunalnego.
Do powyższego odniósł się Prezydent Miasta Piotr Roman, który poinformował, że władze miasta utrzymują kontakt z Ambasadą Federacji Rosyjskiej, z którą wspólnie chcą doprowadzić do rewitalizacji cmentarza. Prezydent dodał, że musi to nastąpić przed 2013 r., w którym to roku mija 200 rocznica śmierci Marszałka Kutuzowa. Na cmentarzu jest sporo do zrobienia. Znajduje się tam pomnik, który należy wyremontować, ale Rosjanie twierdzą, że to nie jest ich pomnik. W związku z tym Miasto wystąpiło do Rady Pamięci Męczeństwa o sfinansowanie remontu pomnika, ale odpowiedź była negatywna. Zdaniem Prezydenta, trzeba będzie zburzyć pomnik i uporządkować teren cmentarza, ale w miarę możliwości finansowych. Przy okazji Prezydent Miasta poinformował, że Miasto złożyło deklarację przystąpienia do sieci miast napoleońskich.  
Dalej głos w dyskusji zabrał radny Cezariusz Rudyk, który powrócił do tematu parkingów w mieście. Zapytał, co stanowi prawo w  kwestii lokalizacji parkingów oraz czy konieczne są negocjacje z mieszkańcami. Radny zauważył, że ważne jest, co się im proponuje w zamian, np. plac zabaw dla dzieci, teren zielony.  Jeżeli chodzi o autobusy turystyczne, przyjeżdżające do Bolesławca z wycieczkami, to, zdaniem radnego, można by wydzierżawić na ten cel plac od PKS. Radny zapytał, czy jest to możliwe.
Prezydent Miasta Piotr Roman stwierdził, że w przypadku ul. Kołłątaja nie ma możliwości, aby w tamtym miejscu urządzić plac zabaw czy teren zielony.               Znajdują się tam trzy pensjonaty i mieszkańcy ulicy uważają, że parking nie będzie dla nich, lecz dla klientów pensjonatów. Prezydent przypomniał, że Komisja Infrastruktury, Gospodarki Przestrzennej i Budownictwa odbyła tam wizję lokalną w 2004 r. i stwierdziła, że w miejscu tym nie powstanie parking.                          II Z-ca Prezydenta Miasta Wiesław Ogrodnik wystosował pismo do mieszkańców ul. Kołłątaja, informujące o planowanej budowie parkingu. Reakcja mieszkańców była szybka i zdecydowana, nie chcą parkingu w tym miejscu. Zobowiązali się obsadzić ten teren drzewkami owocowymi. Jeżeli chodzi o ul. Asnyka, to Prezydent Miasta planuje zaprosić jej mieszkańców na negocjacje dotyczące budowy parkingu z tyłu budynków mieszkalnych, pomiędzy istniejącym już parkingiem a garażami. Następnie Prezydent Miasta odniósł się do kwestii wydzierżawienia od PKS placu służącego autobusom turystycznym. Poinformował, że na placu przy ul. Zgorzeleckiej został zlikwidowany przystanek MZK, który stał w tym miejscu od 28 lat. Zatrzymywało się tam 8 linii autobusowych, wśród nich były autobusy dowożące dzieci do szkoły. Zdaniem Prezydenta, decyzja o likwidacji przystanku MZK nie powinna zapadać w takim trybie. MZK powinno się do tego przygotować,                                           a Miasto musiałoby zmienić organizację ruchu, aby w pobliżu tamtejszych szkół znajdował się przystanek autobusowy. Jedną z propozycji były rozmowy z PKS, które jednak żądają zbyt wysokich cen. Ponadto PKS są  w trakcie komunalizacji. Prawdopodobnie zostaną przejęte przez Powiat Bolesławiecki. Wówczas  władzom powiatu będzie łatwiej rozwiązywać problem komunikacji. Prezydent stwierdził, iż można porozmawiać w tej sprawie z przedstawicielami PKS, jednak z tym zagadnieniem wiążą się jeszcze kwestie sporne, tj. koszty i kontrola tego przedsięwzięcia. Można się także zastanowić nad wygospodarowaniem na ten cel parkingu na ul. Fabrycznej, a w przyszłości takim miejscem może być Dworzec Wschodni od strony ul. Chrobrego. Prezydent poinformował, że PKP przysłało pismo określające kwestie związane z podziałami, na które Gmina wyrazi zgodę. Po podziałach wróci temat odkupienia od PKP tej działki, ale już pomniejszonej             i bez przetargu. Zgodnie z uzgodnieniami, po odkrojeniu pewnej części działki, PKP ponownie przedstawi Gminie propozycję. 
Radny Hubert Prabucki nawiązał do tematu budowy parkingu przy ul. Kołłątaja. Oznajmił, że opinia Komisji Infrastruktury, Gospodarki Przestrzennej             i Budownictwa wydana została w 2004 r., ale nadal jest ona aktualna. 
Radny Jarosław Kowalski pogratulował osobom zaangażowanym                                     w zdobycie środków na zakup autobusów MZK. Ponadto zapytał, czy wyczerpane zostały wszystkie możliwości prawne dotyczące zlecania usług PWiK na czyszczenie wpustów. 

Odpowiedzi udzielił I Z-ca Prezydenta Miasta Wiesław Ogrodnik, który poinformował, że PWiK nie przystąpiło do przetargu ogłoszonego przez Miasto. Stwierdził, iż z pytania radnego wywnioskował, aby w przyszłości nie ogłaszać przetargów, ale zlecać to zadanie bezpośrednio swojej spółce. I Z-ca Prezydenta Miasta oznajmił, że PWiK i tak będzie zaangażowane w prace przy czyszczeniu wpustów, ponieważ będzie nadzorować wykonanie pracy przez firmę, która wygra przetarg. Zdaniem I Z-cy Prezydenta Miasta, można znaleźć taką formułę, aby czyszczenie wpustów stanowiło zadanie własne PWiK. 
Radna Ewa Ołenicz-Bernacka zapytała, dlaczego na targach turystycznych we Wrocławiu nie promowano „Gliniady.”

Prezydent Miasta Piotr Roman wyjaśnił, że Miasto zajmowało się promocją „Święta Ceramiki”, a Zakłady Ceramiczne Bolesławiec zorganizowały pobyt na targach tzw. „zdobinek”. 
Przewodnicząca Rady Miasta stwierdziła, że powyższa kwestia nie była poruszana w sprawozdaniu Prezydenta Miasta z działań międzysesyjnych. 

Radny Lesław Śliwko powrócił do tematu parkingów w mieście, proponując powołanie zespołu, który zająłby się analizą organizacji ruchu                                                              i miejsc parkingowych w mieście. 
Do powyższego ustosunkował się I Z-ca Prezydenta Miasta Wiesław Ogrodnik, który poinformował, że jednym z wniosków ostatniego posiedzenia Komisji Infrastruktury, Gospodarki Przestrzennej i Budownictwa jest przeprowadzenie kompleksowej analizy organizacji ruchu w Bolesławcu. Dodał, że dotychczas nie zostało to jeszcze zrealizowane ze względu na rozpoczynającą się przebudowę ul. Żwirki i Wigury i ul. Karola Miarki. I Z-ca Prezydenta Miasta obiecał, że w drugim kwartale przyszłego roku Miasto ogłosi przetarg na kompleksową analizę organizacji ruchu i miejsc parkingowych. 
Przewodnicząca Rady Miasta stwierdziła, że Rada w/w informację przyjęła do akceptującej wiadomości. 

5.2. Przewodniczącej Rady Miasta o ważniejszych działaniach podjętych                     w okresie międzysesyjnym. 
Informację przedstawiła Przewodnicząca Rady Miasta Janina Piestrak – Babijczuk, która poinformowała, że: 

- 28 stycznia br. uczestniczyła w sesji Rady Powiatu,

- 11 lutego br. uczestniczyła w spotkaniu z Klubem Nauczycielskim „Carpe Diem”,

- 14 lutego br. uczestniczyła we mszy św. z okazji  70. rocznicy wywozu Polaków na Syberię,
- Komisje stałe Rady Miasta odbyły swoje posiedzenia w dniach 17, 18, 19 i 23 lutego br., na których zaopiniowały skierowane na dzisiejszą sesję projekty uchwał,
- w okresie międzysesyjnym podczas dyżurów przyjmowała interesantów.

Następnie Przewodnicząca Rady Miasta zapoznała radnych z pismami, które wpłynęły na jej ręce od Pana Mirosława Kałużnego (z 21 stycznia 2010 r. oraz z 29 stycznia br.) na bezczynność Prezydenta Miasta Piotra Romana, II Z-cę Prezydenta Miasta Macieja Małkowskiego oraz Dyrektor MOPS Małgorzatę Dłużyk i Wicedyrektor MOPS Lidię Dudek. Przewodnicząca Rady Miasta odczytała także pismo, jakie w odpowiedzi skierowała do Pana Kałużnego oraz pismo, jakie otrzymała w tej sprawie od Wojewody Dolnośląskiego.
pismo – zał. nr 5

W dalszej części Przewodnicząca przeczytała pismo z 19 lutego 2010 r., skierowane do niej przez Panią Zofię Baran, która  skarży się na uciążliwą działalność lokalu „Piwnica Paryska”.
pismo – zał. nr 6

Kolejne pismo, z jakim Przewodnicząca Rady Miasta zapoznała zebranych, pochodzi od mieszkańców ul. Ceramicznej, którzy sprzeciwiają się planom zagospodarowania przestrzennego prywatnych działek, które przeznaczone zostały na park rekreacyjny.

pismo – zał. nr 7

Na zakończenie Przewodnicząca Rady Miasta poinformowała, że otrzymała pismo od Dyrekcji GS Nr 3 w sprawie nadania Gimnazjum imienia Jana Pawła II.
pismo – zał. nr 8

W dyskusji udział wzięli:

Radna Irena Dul zauważyła, że Przewodnicząca Rady Miasta poinformowała, iż od Pana Mirosława Kałużnego otrzymała dwa pisma,                                                            a radnych zapoznała z treścią tylko jednego z nich. W związku z tym radna zapytała, czy radni mogą poznać także treść drugiego pisma.

Przewodnicząca Rady Miasta Janina Piestrak-Babijczuk wyjaśniła, że drugie pismo w tej sprawie skierował do niej Wojewoda Dolnośląski, który dołączył kserokopię pisma, jakie otrzymał od Pana Kałużnego. 

Zdaniem radnej Ireny Dul pismo wysłane przez Pana Kałużnego do Wojewody Dolnośląskiego prawdopodobnie zawiera istotę sprawy, w związku                              z czym radna poprosiła o możliwość zapoznania się z jego treścią.

Przewodnicząca Rady Miasta oznajmiła, że z treścią pisma radna może zapoznać się w Biurze Rady, gdyż pismo jest obszerne i niewyraźnie napisane. Dodała, że sprawa ta będzie rozpatrywana na Komisji Zdrowia, Rodziny i Spraw Społecznych oraz na Komisji Rewizyjnej. 
Przewodnicząca Rady Miasta stwierdziła, że Rada w/w informację przyjęła do akceptującej wiadomości. 

Przewodnicząca Rady Miasta ogłosiła 10 minut przerwy, 

a następnie wznowiła obrady.

Ad 6. Efekty realizacji inwestycji „Gospodarka ściekowa w Gminie Miejskiej Bolesławiec” (Fundusz Spójności/d.ISPA).

Informację na powyższy temat radni otrzymali w terminie statutowym. 

                INFORMACJA – zał. nr 9 

Informację zreferował Dyrektor ds. technicznych PWiK Grzegorz Kozłowski. 
W dyskusji udział wzięli:

Radny Bolesław Nowak stwierdził, iż działalność oczyszczalni ze względu na wydobywające się zapachy jest najbardziej uciążliwa dla mieszkańców osiedla Staszica. Obecnie komory fermentacyjne są przykryte, co nie daje gwarancji, że zapachy nadal nie będą odczuwane. Radny zapytał, w jakim celu na przykrywie komory fermentacyjnej zamontowano czerwoną chorągiewkę. Dalej nawiązał do tematu kanalizacji ul. Kraszewskiego. Poinformował, że zgodnie z planem kanalizacja na tej ulicy ma być wymieniana w 2012 r. Stan tej ulicy jest katastrofalny, ale nie można remontować jej nawierzchni dopóki nie zostanie wymieniona kanalizacja. W związku z powyższym radny zapytał, czy możliwe jest przyspieszenie tego terminu. 
Odpowiedzi udzielił Dyrektor ds. technicznych PWiK Grzegorz Kozłowski. Poinformował, że przed modernizacją oczyszczalni przeprowadzona została analiza uciążliwości, z której wynikało, że nieprzyjemne zapachy przedostają się poza obręb oczyszczalni w formie związków siarkowodoru                                                     i amoniaku. Po modernizacji oczyszczalni wykonawca wykonał w ramach kontraktu analizę, z której wynikało, że poza granicami oczyszczalni nie ma uciążliwości. Pomimo tego, w październiku ubiegłego roku, PWiK zleciło dodatkową analizę do niezależnego instytutu w Jeleniej Górze. Była ona przeprowadzana przez dwa tygodnie. Z tej analizy także wynikało, że nie ma uciążliwości w formie siarkowodoru i amoniaku poza granicami oczyszczalni. Dalej Pan Dyrektor odniósł się do kwestii skarg mieszkańców osiedla Staszica. Poinformował, że najczęściej skargi składane są w maju, sierpniu i wrześniu. Cała kanalizacja na osiedlu objęta została monitoringiem. Zakupiono urządzenie do pomiaru siarkowodoru. W wyniku monitoringu stwierdzono, że mogą pojawiać się uciążliwości na kolektorze przemysłowym. W sierpniu zabudowana została instalacja do dezodoryzacji odorów w zakładzie „Bader”. Z analizy wynika, że to nie ścieki z zakładu „Bader” stanowią uciążliwość, lecz mieszanina ścieków przemysłowych ze ściekami komunalnymi, która powstaje właśnie na terenie osiedla Staszica. Ponadto Dyrektor poinformował, że PWiK ujęło                                 w planie wybudowanie w tym roku bariery antyodorowej. Instalacja ta zostanie uruchomiona prawdopodobnie w maju br. Jeżeli chodzi o chorągiewkę, o którą pytał radny, to ma ona wskazywać kierunek wiatru, kiedy działać już będzie bariera ontyodorowa. Następnie Dyrektor ustosunkował się do sprawy kanalizacji na ul. Kraszewskiego. Potwierdził, że wymiana kanalizacji na tej ulicy planowana jest na rok 2012. Dodał, że według planu wieloletniego nie ma możliwości przesunięcia tego zadania na lata wcześniejsze, ponieważ inwestycje przewidziane w latach wcześniejszych są o wiele pilniejsze ze względu na stan sieci wodociągowej, która wymaga wymiany w pierwszej kolejności. Plan wieloletni jest zatwierdzany przez Związek Międzygminny „Bóbr.”
Następnie głos w dyskusji zabrał radny Hubert Prabucki, który poinformował, że w maju 2009 r. Komisja Infrastruktury, Gospodarki Przestrzennej i Budownictwa odbyła wizję lokalną na oczyszczalni ścieków. Wszyscy członkowie Komisji byli pod wrażeniem modernizacji oczyszczalni. Szczególne wrażenie wywołało odzyskiwanie energii elektrycznej z biogazu. Zdaniem radnego, uciążliwości, które jeszcze występują, zostaną usunięte                               w miarę upływu czasu, przede wszystkim poprzez nasadzenie lasów ochronnych. 
Do powyższego odniósł się Dyrektor ds. technicznych PWiK Grzegorz Kozłowski, który poinformował, że zużycie energii elektrycznej na oczyszczalni w 2004 r. wynosiło ok. 0,55 kWh/m3. Dzięki produkowaniu tzw. zielonej energii, zużycie spadło do 0,22 kWh/m3. W 2009 r. wyprodukowano 354,745 m3 biogazu, z czego uzyskano 726,370  kW, co pokryło 50% zapotrzebowania na energię elektryczną.

Radny Jarosław Kowalski zapytał, o ile zmniejszyła się opłata za korzystanie ze środowiska. 

Dyrektor ds. technicznych PWiK Grzegorz Kozłowski wyjaśnił, że obecnie sama oczyszczalnia płaci mniej opłat za gospodarcze korzystanie ze środowiska                        o ok. 60%. Kiedy były przekroczenia ładunku zanieczyszczeń (azot), to Przedsiębiorstwo musiało płacić karę. Dlatego teraz kwota ta zmniejszyła się.
Radny Józef Pokładek zapytał, ile procentowo trzeba jeszcze wymienić starych sieci wodociągowych i kanalizacyjnych. 

W odpowiedzi na pytanie, Dyrektor ds. technicznych PWiK Grzegorz Kozłowski poinformował, że kwalifikowanie sieci do wymiany polega na ich awaryjności. Dlatego powstał pięcioletni plan, w którym ujęte są przede wszystkim sieci, które wykazują awaryjność. Stwierdził, że nie jest w stanie podać tej liczby procentowo. Dodał, że obecnie w Bolesławcu jest ok. 50% sieci stalowych i żeliwnych, jednak nie wszystkie z nich wykazują awaryjność. 
Przewodnicząca Rady Miasta stwierdziła, że Rada Miasta przyjęła powyższą informację do akceptującej wiadomości. 

Ad 7. Projekty uchwał Rady Miasta: 

7.1. w sprawie przystąpienia do sporządzenia zmiany studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego Miasta Bolesławiec,

Przedmiotowy projekt uchwały radni otrzymali w terminie statutowym.

W dyskusji udział wzięli:

Radna Irena Dul wystąpiła z wnioskiem, aby poddawać pod głosowanie osobno każdy z obszarów, a nie cały projekt uchwały. 
Architekt Miasta Piotr Żak poinformował, że w miejscowym planie zagospodarowania przestrzennego można rozdzielać obszary na poszczególne części, ale w przypadku studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego takiego zabiegu zrobić nie można. Dodał, że obecnie                                          w Bolesławcu mamy 42 plany zagospodarowania miejscowego i jedno studium. 
W dalszej części Architekt Miasta Piotr Żak zreferował projekt uchwały.
Prezydent Miasta Piotr Roman poruszył kwestię likwidacji boisk na Osiedlu Kwiatowym. Poinformował, że jest ona wynikiem wniosku mieszkańców.  Jednak osiedle nie zostanie pozbawione boiska, ponieważ jest propozycja wybudowania kompleksu boisk przy parafii ks. Hupy, na co ksiądz wyraził zgodę. Dalej Prezydent powrócił do tematu parkingu dla autobusów turystycznych na terenie PKS. Poinformował, że na posiedzeniu zespołu uzgadniania dokumentacji projektowej w Powiecie analizowano lokalizację marketu na terenie dworca PKS. Prawdopodobnie grunt jest już sprzedany, w związku z czym możliwości lokalizowania dodatkowych funkcji na dworcu mogą być ograniczone. Na zakończenie Prezydent Miasta poinformował o koncepcji powstania przy ul. Kościuszki marketu o charakterze budowlanym.
Radny Eugeniusz Kowalski zapytał, na co ma być przeznaczony lasek znajdujący się przy ul. Zabobrze.

Odpowiadając na powyższe pytanie, Prezydent Miasta Piotr Roman poinformował, że w miejscu tym powstanie droga. 

Dalej radny Paweł Dul zauważył, że zgodnie z projektem miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego zlikwidowane zostanie górne boisko przy ul. Granicznej. W związku z tym radny zapytał, czy w zamian wyremontowane zostanie boisko dolne.
Architekt Miasta Piotr Żak wyjaśnił, że boisko przy ul. Granicznej nie zostanie zlikwidowane. Mapy stanowiące załączniki obejmują także obszary  przylegające do terenów podlegających zmianom. Wszystkie zmiany przeprowadzane będą na obszarze zaznaczonym w projekcie na czerwono. 
Zdaniem Prezydenta Miasta Piotra, potrzebne jest podniesienie standardu „Rowka”, ale w tej chwili Miasto idzie w kierunku „Orlików”, na które może dostać dofinansowanie. Prezydent dodał, że Miasto, jako jedyne w województwie dolnośląskim,  stara się uzyskać dofinansowanie na „Orlik lekkoatletyczny.” Pierwszą wskazaną lokalizacją „Orlika lekkoatletycznego” był Wrocław, który zrezygnował. Teraz Bolesławiec stara się, aby kolejnym dużym zadaniem było boisko na stadionie wraz z bieżniami. Jeżeli Miasto miałoby remontować stadion, to tylko z udziałem środków zewnętrznych. Taką szansą będzie właśnie „Orlik lekkoatletyczny”, bo wtedy Gmina udźwignie wielkość tego zadania (6-8 mln zł). 
Radna Irena Dul stwierdziła, że plac sportowy na Osiedlu Kwiatowym jest jedynym miejscem rekreacyjnym w okolicy. Zdaniem radnej, nie powinno się likwidować tego obiektu dopóki nie będzie udostępnione inne boisko. Ponadto radna zapytała, czy 110 osób, które złożyło wnioski o likwidację boiska, to osoby zainteresowane kupnem działek na tym placu, czy są to wnioski osób, które nie zgadzają się na funkcjonowanie boiska w tym miejscu. Następnie radna poruszyła kwestię wyrobiska, które powstanie na ul. Zabobrze. Wyraziła obawy, czy nie będzie to uciążliwe dla tamtejszych mieszkańców. Zapytała także, kto poniesie koszty budowy drogi w związku z koniecznością zmiany ruchu, ile Miasto na tym zarobi, a ile może stracić.
Prezydent Miasta Piotr Roman wyjaśnił, że dzisiaj Rada Miasta nie podejmuje decyzji o budowie czegoś, lecz dokonuje zapisu w studium, umożliwiającego zmianę w miejskim planie zagospodarowania przestrzennego. Powstanie budynku mieszkalnego to kwestia kilku lat. Prezydent nie zgodził się ze zdaniem radnej Ireny Dul, że likwidowane boisko jest jedynym miejscem rekreacyjnym w okolicy, ponieważ w pobliżu plebanii ks. Hupy są już boiska. Prezydent przypomniał także, że w poprzedniej kadencji uruchomiono kilka świetlic profilaktycznych i jedna z nich znajduje się na terenie plebanii ks. Hupy. Tak więc, dzisiaj nie mówimy o nowym miejscu, w którym powstaną boiska, lecz o rozbudowie i podniesieniu standardu miejsca, w którym już się one znajdują. Jeżeli chodzi o wnioski mieszkańców, to jest to złożona sytuacja, ponieważ nie są to wnioski tylko i wyłącznie osób zamieszkujących obrzeża miasta. Prezydent poinformował także, że nie posiada informacji, czy są to osoby zainteresowane kupnem działek, ponieważ działki sprzedawane są w przetargu. Dodał, że Gmina zarobi na sprzedaży tych działek, a potem z tytułu podatku od nieruchomości. Jeśli chodzi o to, czy Gmina generalnie na tym zarobi, to nie do końca, ponieważ będzie musiała sfinansować te boiska. Zdaniem Prezydenta, z logicznego punktu widzenia lepiej wyprowadzić boisko o 300 m, które będzie miało gospodarza, niż utrzymywać boisko, które jest źle wykonane, przypomina klepisko i nie cieszy się dobrą opinią wśród mieszkańców. 
Architekt Miasta Piotr Żak odpowiedział na pytanie dotyczące wyrobiska na ul. Zabobrze. Poinformował, że dotyczy to dwóch działek. Jedna z nich to  Bolesławiec Pole III, gdzie mieści się firma, która od kilkunastu lat prowadzi w tym miejscu eksploatację kruszywa. Na wniosek Wydziału Komunalnego firma ta wyraziła zgodę na odprowadzanie wód opadowych z ul. Kamiennej                                                                                 i Bazaltowej do zbiornika. Koszt wybudowania kanalizacji wynosi ok. 500 tys. zł. Druga nieruchomość zlokalizowana jest przy drodze i składowane jest w niej kruszywo. Wokół niej są tereny rolne, nie ma zabudowy. Dalej Architekt Miasta odniósł się do tematu remontu ul. Zabobrze. Poinformował, że Wydział Komunalny posiada dokumentację projektową i będzie wykonywał remont ul. Zabobrze oraz budowę ulic Kamiennej i Bazaltowej. Wystąpił problem przy wjeździe z ul. II Armii Wojska Polskiego, bowiem znajduje się tam teren leśny, który należy odlesić. Architekt dodał, że bez względu na to, czy Rada Miasta przyjmie studium czy nie, zostaną wykonane ulice Kamienna i Bazaltowa oraz będzie wykonany remont ul. Zabobrze, a wody opadowe z tych trzech ulic będą odprowadzane do zbiornika.  
Radny Andrzej Czeczutka poinformował, że mieszka w pobliżu firmy prowadzącej na ul. Zabobrze eksploatację kruszywa i stwierdził, że działalność ta nie jest uciążliwa. 

Radny Leszek Chudzik nawiązał do tematu likwidacji boiska na Osiedlu Kwiatowym. Oznajmił, że ok. 70% mieszkańców Osiedla Kwiatowego i Osiedla Przylesie jest za przeniesieniem boiska, przede wszystkim ze względu na fakt, iż miejsce to jest miejscem spotkań alkoholowych. 
Radna Irena Dul wyraziła opinię, iż najpierw powinno się udostępnić młodzieży inne boisko, a dopiero potem likwidować to pierwsze.

Prezydent Miasta Piotr Roman powtórzył, że w pobliżu parafii ks. Hupy są już boiska sportowe, a na obecnym boisku nikt nie gra, ponieważ ono nie nadaje się do gry. 
Radny Cezariusz Rudyk, jako mieszkaniec ul. Różanej,  potwierdził, że obecne boisko nie przynosi chluby mieszkańcom osiedla. Dodał, że ks. Hupa                          wraz z radą parafialną są bardzo zdeterminowani, aby w otoczeniu parafii było boisko. 
 

Rada Miasta większością głosów, tj. 19 głosami „za”, przy 1 głosie „przeciw”, 1 radny nie brał udziału w głosowaniu, podjęła uchwałę w sprawie przystąpienia do sporządzenia zmiany studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego Miasta Bolesławiec.
      UCHWAŁA NR XLVIII/400/10 – zał. nr 10 

7.2.
w sprawie uchwalenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego terenów zlokalizowanych w mieście Bolesławiec (obszar przy ulicach Widok, Różanej, Ptasiej, Mostowej i Ceramicznej),

Przedmiotowy projekt uchwały radni otrzymali w terminie statutowym. 

Projekt uchwały zreferował Architekt Miasta Piotr Żak. 

Rada Miasta większością głosów, tj. 20 głosami „za”, przy 1 głosie „wstrzymującym się”, podjęła uchwałę w sprawie uchwalenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego terenów zlokalizowanych w mieście Bolesławiec (obszar przy ulicach Widok, Różanej, Ptasiej, Mostowej                                         i Ceramicznej). 
      UCHWAŁA NR XLVIII/401/10 – zał. nr 11
7.3. w sprawie lokalizacji targowisk i miejsc przeznaczonych do prowadzenia handlu obwoźnego, obnośnego i odręcznego,

Przedmiotowy projekt uchwały radni otrzymali w terminie statutowym. 

Rada Miasta większością głosów, tj. 20 głosami „za”, przy 1 głosie „przeciw”, podjęła uchwałę w sprawie lokalizacji targowisk i miejsc przeznaczonych do prowadzenia handlu obwoźnego, obnośnego i odręcznego.
           


       
      UCHWAŁA NR XLVIII/405/10 – zał. nr 12
7.4. w sprawie regulaminu targowisk,

Przedmiotowy projekt uchwały radni otrzymali w terminie statutowym.   

W dyskusji udział wzięli:

Radna Irena Dul odniosła się do ppkt. 4 pkt. 1 § 3 regulaminu targowisk przy ul. Jeleniogórskiej i przy ul. Wesołej, w którym jest mowa o tym, że na targowiskach tych mogą być sprzedawane wszystkie towary oprócz mięsa, wędlin, ryb (z wyjątkiem żywych), grzybów świeżych i suszonych rosnących                           w warunkach naturalnych, nieposiadających atestów określonych przez odrębne przepisy. Radna zauważyła, że na targowisku sprzedawane jest mięso i ryby,                                    w związku z tym poprosiła o wyjaśnienie wyżej przytoczonego zapisu.
Przewodnicząca Rady Miasta Janina Piestrak-Babijczuk wyjaśniła, że zapis ten dotyczy handlu na otwartej przestrzeni, a nie handlu w pawilonach przystosowanych do handlu tego typu artykułami. Handel mięsem i rybami                         w pawilonach uregulowany jest odrębnymi przepisami sanitarno-epidemiologicznymi. 
W związku z powyższym radna stwierdziła, że tak należałoby to ująć                              w projekcie uchwały.
Prezydent Miasta Piotr Roman stwierdził, że radna może zaproponować inny zapis.

Radna stwierdziła, że jej zadaniem nie jest tworzenie aktów prawa. Zdaniem radnej, zapis ten nie jest jednoznaczny. Nie ma w nim rozbicia na handel na otwartej przestrzeni i w pawilonach.
Radny Jarosław Kowalski poinformował, że zapis ten rozumie w ten sposób, że na targowisku można handlować wszystkimi towarami z wyłączeniem mięsa i ryb, które nie posiadają atestów określonych w odrębnych przepisach. 
Rada Miasta większością głosów, tj. 20 głosami „za”, przy 1 głosie „przeciw”, podjęła uchwałę w sprawie regulaminu targowisk.
    UCHWAŁA NR XLVIII/402/09 – zał. nr 13
7.5. w sprawie zmiany Wieloletniego Programu Inwestycyjnego dla Miasta Bolesławiec na lata 2010 – 2014,

Przedmiotowy projekt uchwały radni otrzymali w terminie statutowym. 

Rada Miasta większością głosów, tj. 16 głosami „za”, przy 5 głosach „wstrzymujących się”, podjęła uchwałę w sprawie zmiany Wieloletniego Programu Inwestycyjnego dla Miasta Bolesławiec na lata 2010 – 2014.
     UCHWAŁA NR XLVIII/406/10 – zał. nr 14
7.6. w sprawie zmiany uchwały budżetowej na 2010 rok,

Przedmiotowy projekt uchwały radni otrzymali w terminie statutowym. 

Rada Miasta większością głosów, tj. 15 głosami „za”, przy 6 głosach „wstrzymujących się”, podjęła uchwałę w sprawie zmiany uchwały budżetowej na 2010 rok. 
  UCHWAŁA NR XLVIII/403/10 – zał. nr 15
7.7. w sprawie zmian w budżecie miasta na 2010 r.

Przedmiotowy projekt uchwały radni otrzymali w terminie statutowym. 
Radny Cezariusz Rudyk podziękował za przekazanie mu wyczerpującej informacji na temat obligacji komunalnych. Zaznaczył jednak, że nie wszystkie wątpliwości w tym temacie zostały wyjaśnione, w związku z czym radni Klubu PO postanowili złożyć zapytanie do RIO i Ministerstwa Finansów w kwestii procedury emisji obligacji.
Rada Miasta większością głosów, tj. 15 głosami „za”, przy 6 głosach „wstrzymujących się”, podjęła uchwałę w sprawie zmian w budżecie miasta na 2010 r. 

UCHWAŁA NR XLVIII/404/10 – zał. nr 16
Ad 8. Interpelacje, zapytania i wnioski radnych. 

Przewodnicząca Rady Miasta przypomniała, że zgodnie z § 40 Statutu Miasta Bolesławiec – interpelacje, wnioski i zapytania są kierowane do Prezydenta Miasta lub Przewodniczącej Rady. Interpelacja powinna zawierać krótkie przedstawienie stanu faktycznego, będącego jej przedmiotem oraz wynikające zeń pytania. Interpelacje składa się w formie pisemnej na ręce Przewodniczącego Rady, który niezwłocznie przekazuje interpelacje adresatowi. 

Odpowiedź na interpelację, zapytanie lub wniosek udzielana jest na sesji                              w końcowej części obrad. W razie niemożności udzielenia odpowiedzi na sesji, winna być ona udzielona pisemnie w terminie 30 dni od dnia sesji.

8.1. radny Hubert Prabucki,
8.1.1. W ramach realizacji planu pracy K. IGPiB radni – członkowie tej Komisji uzyskali rzetelną informację pisemną na temat realizacji wniosku Komisji z dnia 29 IX 2009 r. w sprawie nieodpłatnego przekazania przez Wojskową Agencję Mieszkaniową we Wrocławiu  Gminie Miejskiej Bolesławiec dz. nr 168/8 przy ul. Starzyńskiego w Bolesławcu. Przypomnę, że na działce mógłby powstać pawilon handlowy typu, np. Biedronka, co postulują mieszkańcy, a czego wyrazem było pismo skierowane do Prezydenta Miasta podpisane przez prawie 500 mieszkańców. Jako radny codziennie jestem pytany o postępy w tej sprawie. Z otrzymanej informacji wynika, co następuje – cytat z informacji: „Obawiam się, że sprawa może na długo pozostać bez jednoznacznej decyzji korzystnej dla gminy i jej mieszkańców”. Wnioskuję, ażeby Pan Prezydent zwrócił się bezpośrednio do Ministerstwa Obrony Narodowej o możliwie najszybsze                                         i korzystne dla gminy przekazanie tego terenu, a o decyzji MON poinformował mieszkańców.
8.1.2. W lesie przy ul. Piastów  wykonywane są prace porządkowe, jak dowiedziałem się podczas posiedzenia K. IGPiB przez firmę „Zieleń-Plan”. Pytania: 

- czy firma te prace wykonuje w ramach umowy dotyczącej utrzymania porządku w mieście, czy też podpisana została dodatkowa umowa (aneks) na wykonanie prac związanych z wycięciem drzew w lasach komunalnych?;
- kto sprawuje nadzór nad tymi pracami (uzasadnienie ustne pytania – wycięte sosny, pozostałe w parowie brzozy)?;
- co dzieje się z drewnem, tzw. grubym, a co z „drobnicą” – gałęzie (drewna grubego nie ma, drobnica leży);
- czy istnieje możliwość przekazywania drewna opałowego mieszkańcom osiedla budynków socjalnych przy ul. Kościuszki w zamian za prace związane                                     z załadunkiem i wyładunkiem tegoż lub inne prace porządkowe (bezrobotny – to nie znaczy, że musi wszystko otrzymać za darmo).

  ZAŁĄCZNIK NR 17
8.2. radny Krzysztof Pieszko

8.2.1. Proszę o informację dotyczącą porządkowania ulic miasta po zimie                                z zalegającego piasku, śniegu oraz usuwania uszkodzeń nawierzchni na drogach. Czy mamy wystarczające środki? Czy współpracujemy w tym zakresie                               z Powiatem? Czy zakres prac jest wystarczająco szeroki?
ZAŁĄCZNIK NR 18
8.3. radny Eugeniusz Kowalski

8.3.1. Do kogo należy plac przy ulicy Staszica, naprzeciw PGNiG, który jest ogrodzony i od paru lat nic się tam nie dzieje?
ZAŁĄCZNIK NR 19
8.4. radny Mirosław Sakowski

8.4.1. Wszystkie jednostki samorządu terytorialnego sporządziły sprawozdanie                                                z wysokości średnich wynagrodzeń nauczycieli.

Wiemy, że nasza gmina musi dopłacić ponad 200 tys. zł, aby te średnie osiągnąć.

1. Czy to prawda i ile musimy dopłacić? 

2. Czy sytuacja ta była monitorowana w ciągu 2008 roku? 

3. Dlaczego nie zorganizowano dodatkowych zajęć lekcyjnych, które zwiększyłyby pulę środków na wynagrodzenia nauczycieli, tym bardziej, że Miasto nie pozyskało na ten cel pieniędzy ze środków unijnych? 

Czy nie można było zwiększyć wynagrodzeń, podnosząc dodatki?
ZAŁĄCZNIK NR 20
8.5. radna Małgorzata Goleńska 
8.5.1. W związku z otrzymaniem stanowiska Konferencji Związku Miast Polskich o likwidacji Krajowego Funduszu Mieszkaniowego, moje pytanie brzmi: czy istnieje zagrożenie odnośnie budowy budynków mieszkalnych przez TBS w Bolesławcu?
ZAŁĄCZNIK NR 21
Ad 9. Sprawy organizacyjne: 

Ad 9.1. Informacje bieżące dla Rady Miasta:

Przewodnicząca Rady Miasta poinformowała, że kolejna sesja Rady Miasta odbędzie się 31 marca br. 
Ad 10. Odpowiedzi na interpelacje, zapytania i wnioski radnych.

Naczelnik Wydziału Mienia i Gospodarki Przestrzennej Jan Kisiliczyk
8.1.1. dot. nieodpłatnego przekazania Gminie Miejskiej działki przy ul. Starzyńskiego przez Wojskową Agencję Mieszkaniową – „Sprawa rozgrywa się właściwe w trójkącie wojskowym: Rejonowy Zarząd Infrastruktury w Zielonej Górze, Rejonowy Zarząd Infrastruktury we Wrocławiu, Wojskowa Agencja Mieszkaniowa we Wrocławiu i nad tym trójkątem jest jeszcze zwierzchnik ich wszystkich, czyli Minister Obrony Narodowej. Ja, przygotowując sprawozdanie o realizacji tych wniosków, przejrzałem całą historię tego postępowania, jak Pan radny już tu przytoczył. Mieliśmy obietnicę, czy raczej określony orientacyjny termin, który padł ze strony WAM we Wrocławiu, kiedy jest możliwe uregulowanie tych wewnętrznych stosunków prawnych między wspomnianymi organizacjami i oni powiedzieli, że spodziewają się tego do końca pierwszego kwartału 2010 r. Zadzwoniłem do WAM i rozmawiałem z człowiekiem, który się tym bezpośrednio zajmuje i, jak to w kręgach wojskowych, sprawy toczą się swoim trybem. Na moją sugestię, że może by tak trochę nacisnąć Ministerstwo Obrony Narodowej, wyszło na to, że ja nie jestem wojskowym, bo takiego pojęcia jak „naciskanie na Ministra Obrony Narodowej” w ogóle nie ma. Wniosek Pana radnego o skierowanie pisma do Ministerstwa Obrony Narodowej - myślę, że można skierować taki wniosek, tylko… Ja chcę Państwu powiedzieć o jednej rzeczy. Ten teren w planie zagospodarowania przestrzennego jest przeznaczony pod budownictwo wielorodzinne. Z tego przeznaczenia wynika to, że on powinien się znaleźć w gestii WAM i mówienie o tym terenie publicznie, że to miałby być teren pod usługi, może niekoniecznie wielokopowierzchniowe, ale pod usługi, może nam od razu automatycznie zamknąć drogę do rozmów                                                  o uzyskanie tego terenu. Wydaje mi się, że tutaj trzeba delikatnie z tą materią… My jesteśmy właścicielem tego terenu i ten teren ma użytkownika wieczystego, więc uzyskanie tego terenu może pójść tylko w trybie ustawy o gospodarce nieruchomościami, że nie jest on zabudowany w określonych terminach. Ja już sobie trochę wyobrażam ten proces sądowy, gdzie stroną pozwaną byłby Minister Obrony Narodowej, ażeby odzyskać ten teren. Natomiast, co do samego wniosku, myślę, że Pan Prezydent podejmie decyzję, czy ten wniosek skierujemy, czy nie skierujemy. Jest to tylko kwestia decyzji.”
Prezydent Miasta Piotr Roman – „Ja deklaruję, że skieruję wniosek, bo ja mogę naciskać na ministra. Nie? Nie jestem wojskowym.”

8.3.1. dot. placu przy ul. Staszica, naprzeciw PGNiG – „Rozumiem, że tu chodzi o ten ogrodzony teren przy „Bertmanie”? Teren ten dwa lata temu, w drodze przetargu, po wcześniejszym odebraniu od poprzednich użytkowników wieczystych, w przetargu został oddany w użytkowanie wieczyste. Licytowano wtedy kwotę wysoką, bo to było 2 600 000 zł, z czego pierwsza opłata wynosiła 25%. Roczna opłata za użytkowanie wieczyste w tej chwili jest powyżej 60 000 zł. Użytkownikami wieczystymi są Pan Henryk Guzik i Pan Jan Cołokidzi.                       W akcie notarialnym wyznaczony został termin rozpoczęcia budowy – dwa lata. Ten termin upłynął, upływa właśnie teraz. Użytkownicy wieczyści zgłosili się do Pana Prezydenta z wnioskiem, żeby im termin rozpoczęcia budowy przedłużyć                                     o cztery miesiące. Tyle im potrzeba do zakończenia rozmów z potencjalnym operatorem tego terenu. Coś tam ma się zacząć dziać. Co, nie wiem jeszcze. Ten wniosek uzyskał akceptację Pana Prezydenta i dosłownie tydzień temu aktem notarialnym przedłużyliśmy termin rozpoczęcia budowy do końca czerwca br.”
Naczelnik Wydziału Komunalnego Grażyna Strzyżewska 

8.1.2. dot. prac porządkowych w lesie przy ul. Piastów - „Przypomnę, że lasów komunalnych w Bolesławcu mamy 63 ha i wszelkie prace, które odbywają się                                   w lasach komunalnych odbywają się zgodnie z planem urządzania lasów, który został zatwierdzony i znajduje się w Wydziale Komunalnym. 11 września 2008 r. kolejny raz zawarliśmy umowę na utrzymanie lasów komunalnych w mieście Bolesławiec. Umowa ta została zawarta z firmą „Zieleń-Plan”. Był ogłoszony przetarg publiczny. Umowa jest zawarta na okres 3 lat. Przeczytam Państwu co, zgodnie z tą umową, należy do obowiązków firmy, która zajmuje się lasami komunalnymi w Bolesławcu. Jeżeli chodzi o hodowle, to do tych zadań należy: melioracja geotechniczna, orka pługiem frezowym, zalesienie halizny, poprawki, uzupełnienia, posadzenia produkcyjne, pielęgnowanie młodników                                                          i pielęgnowanie gleby. Jeżeli chodzi o pozyskanie drewna, to drewno pozyskujemy w trzebieżach i jest tzw. sanitarne pozyskanie drewna. Jeżeli chodzi o ochronę lasów, to jest: odnowienie pasów przeciwpożarowych, posadowienie tablic informacyjnych, poszukiwanie owadów w ściółce, pułapki na ryjkowce, pułapki klasyczne, czyszczenie skrzynek lęgowych, karma dla ptaków, odgrodzenie upraw, wywóz śmieci, bieżące utrzymanie czystości i inne prace. Nadzór nad pracami prowadzonymi przez firmę „Zieleń-Plan” wykonuje właściciel firmy – Pan Zbigniew Wolański, Pan Edward Tereszczyn – leśniczy, Pan Krzysztof Paluch – inżynier leśnictwa oraz Pan Stanisław Surma, zatrudniony do wycinania drzew, który posiada uprawnienia I stopnia. Ci dwaj panowie, których wymieniłam wcześniej, to są pracownicy Nadleśnictwa                                           i Nadleśnictwo Bolesławiec stanowi taki bezpośredni nadzór nad lasami komunalnymi. Oprócz tego, nadzór sprawuje Wydział Komunalny. Będę teraz odpowiadała na pytania. Czy firma posiada umowę? Tak, jak powiedziałam, umowa jest zawarta. Nadzór jest prowadzony. Co się dzieje z drewnem? Proszę Państwa, drewno, tzw. grube, jest odzyskiwane przez Pana Wolańskiego, później jest cięte na klocki i sprzedawane na opał, z tym, że Pan Wolański płaci Gminie Miejskiej za odzysk tego drewna. Tak jest w umowie. My wystawiamy rachunek, fakturę. Wartość tego drewna oceniają leśnicy. Natomiast, drobne gałęzie, które się nie nadają do odzysku są rozdrabniane i wywożone na wysypisko śmieci. Rozmawialiśmy z Panem Wolańskim i ustaliliśmy, że w przypadku tego drobnego drewna, gałęzi, które będzie można przekazać na teren osiedla budynków socjalnych, to drzewo będzie przekazywane. Mogę powiedzieć, że zarówno MZGM, który wycina drzewa na swoim terenie, jak i my, Gmina Miejska, która usuwa drzewa na naszym terenie komunalnym, również te odpady drewna są przekazywane na teren budynków socjalnych. Kolejna rzecz – niestety, nie możemy zatrudniać bezrobotnych do prac na terenach leśnych, ponieważ wszystko to odbywa się pod nadzorem i tam zatrudniani są fachowcy                         i właściwe służby. Natomiast bezrobotni mogą się wykazać, jeżeli tak mogę powiedzieć, przy przycinaniu tych klocków i drewna, które znajduje się już na terenie administrowanym przez MZGM do odzyskania dla mieszkańców. Niestety, osoby, które tam mieszkają i które są bezrobotne, nie wykazują się chęcią cięcia drzewa.”
Prezydent Miasta Piotr Roman – „Jeśli chodzi o to drzewo. Jeżeli chodzimy na osiedle, Panie radny, to jest to najczęściej drzewo nieporąbane. Oni sobie muszą porąbać. Natomiast, doświadczenia nasze i jeszcze kilku gmin                                          w zakresie zatrudniania bezrobotnych są, powiedziałbym, nieciekawe, ale dość interesujące, ale nie chcę rozwijać tego tematu.” 

Odpowiedź wywołała dyskusję.

Naczelnik Wydziału Komunalnego Grażyna Strzyżewska – „Jeszcze tylko dopowiem, że te dwie sosny, które zostały teraz wycięte, były bez wierzchołków, bo wierzchołki zostały ułamane w wyniku obciążenia lodem.”

Radna Irena Dul – „Usłyszałam o sprzedaży drewna, gdzie wcześniej nigdy nie słyszeliśmy, żeby Pan Wolański odsprzedawał. Ja bym się chciała dowiedzieć, w jakim stopniu, w jakim procencie gmina…”

Przewodnicząca Rady Miasta Janina Piestrak-Babijczuk – „Pani radna, jest zasada, że pytania do interpelacji zadaje radny, który ją złożył.”

Radna Irena Dul – „W takim razie złożę interpelację na następnej sesji.”

Prezydent Miasta Piotr Roman – „Pani Naczelnik, proszę powiedzieć, od ilu lat taka zasada istnieje?” 

Naczelnik Wydziału Komunalnego Grażyna Strzyżewska – „Odkąd pamiętam, odkąd pracuję w Wydziale Komunalnym.”
Prezydent Miasta Piotr Roman – „Również za Prezydenta Burniaka?”

Naczelnik Wydziału Komunalnego Grażyna Strzyżewska – „Oczywiście, zawsze tak było.”
Prezydent Miasta Piotr Roman – „Nic się nie zmieniło. Jest tak, jak było.”

Radny Hubert Prabucki – „Zadałem pytanie i uzyskałem informację, m.in. o tym, co się dzieje z drewnem. W umowie zawartej we wrześniu, jak zrozumiałem, jest zapis, który mówi, że drewno odzyskane zostaje zagospodarowane przez tego, który zawarł umowę, czyli przez „Zieleń-Plan”. Dziękuję.”

Prezydent Miasta Piotr Roman – „Jeszcze Pani Przewodnicząca, żeby tu nie było żadnych podejrzeń. Pani Naczelnik, proszę powiedzieć, jak się wyłania wykonawcę takiej usługi?”

Naczelnik Wydziału Komunalnego Grażyna Strzyżewska – „W drodze przetargu publicznego.”
Prezydent Miasta Piotr Roman – „W specyfikacji jest zapisana ta zasada, o której mówiliśmy?”
Naczelnik Wydziału Komunalnego Grażyna Strzyżewska – „Oczywiście.”

8.2.1. dot. porządkowania ulic po zimie – „Gmina nie śpi, gmina pracuje                              i Wydział Komunalny również wziął się do pracy i to widać, chyba. Zaczynamy sprzątać. Może nie ma tego sprzętu sprzątającego na drogach, tego nie widać, dlatego, że grunt jest jeszcze zamrożony. W tej chwili sprzątają ludzie. Sprzątają brygady z firmy Pana Wolańskiego, sprzątała brygada z MZGM i MZGK. Pan Prezes mówi, że do robót porządkowych wyznaczył grupę z działu robót drogowych, którzy w tej chwili nie mają co robić. Sprzątamy przystanki autobusowe, sprzątamy tereny zielone, wszystkie parki. Sprzątamy przy pojemnikach na odpadki. Śniegi powoli odchodzą i widzimy ten brud wszechogarniający. Rozpoczęliśmy już te prace porządkowe. Jeżeli zima ustąpi                         i będzie to takie znaczące odstąpienie, to przystąpimy do zamiatania dróg                                  z piasku. Mamy przygotowane dwie zamiatarki. Myślę, że szybko to zrobimy. Jeżeli chodzi o łatanie dziur – zrobiliśmy inwentaryzację dziur w mieście na naszych drogach. Mamy wymienionych ponad 30 ulic, na których znajdują się dziury lub drobne ubytki. Rozpoczęliśmy już, jak Państwo widzieliście, roboty związane z łataniem dziur. Dziury zostały załatane na ulicach Asnyka, Sierpnia 80, Tysiąclecia, Górne Młyny. Robimy to metodą „na gorąco”, dlatego prace muszą trwać trochę dłużej. Dziennie firma Pana Jabłońskiego może załatać od 25 do 30 m2 dziur. Robimy sporo, co Państwo sami widzicie. Łatamy w jednym miejscu, za chwilę obok powstają nowe dziury. Mam cały wykaz miejsc,                                            w których dziury występują. Powiem również, że zinwentaryzowaliśmy dziury na drogach powiatowych i myślę, że Powiat również przystąpi w niedługim czasie do łatania swoich dziur. W imieniu Pana Prezydenta Ogrodnika chciałam zaprosić Państwa radnych na 16 marca 2010 r. na godz. 10, tutaj w Sali Rajców. Firma, która na zlecenie Gminy Miejskiej opracowuje nam ewidencję dróg                                  i prowadzi ocenę stanu technicznego dróg, przeprowadzi prezentację tego programu i ewidencję przeprowadzoną na drogach gminnych.” 
Odpowiedź wywołała dyskusję.
Radny Krzysztof Pieszko – „Ja jeszcze mam jedno pytanie. W tej mojej interpelacji było zapytanie, czy nie zabraknie środków na to, ponieważ jest dużo więcej niż w poprzednich latach.”

Prezydent Miasta Piotr Roman – „To była wyjątkowa zima, mamy wyjątkową ilość dziur. Zresztą, w tej chwili we wszystkich programach publicystycznych, informacyjnych, widzicie Państwo, co się w Polsce stało. My nie jesteśmy wyjątkiem, nie odbiegamy ani in plus, ani in minus, chociaż chcielibyśmy In plus. Ja zaproponuję Państwu na sesji marcowej zwiększenie środków na utrzymanie dróg i to będzie duży zastrzyk pieniężny, tak żeby rzeczywiście móc naprawić wszystko to, co się stało na naszych drogach. Planujemy takie spotkanie z innymi zarządcami. Proszę pamiętać, że jednak te główne drogi nie są nasze, miejskie, nasze są w sensie miasta, ale nie są miejskie, za nie nie odpowiadamy. Planujemy takie spotkanie zrobić. Dobrze, że jest Pan Dariusz Kwaśniewski. Będę prosił o takie ustalenie, bo głównie chodzi o drogi miejskie i powiatowe, żebyśmy wspólnie podeszli do tego tematu. Kilka dni temu jechałem do Jeleniej Góry i bałem się, że się zabiję, bo ta droga się rozeszła, droga 297 do Jeleniej Góry. W Bolesławcu to jeszcze jako tako, ale później już, począwszy od Suszek i dalej w dół na południe, to jest po prostu jakaś katastrofa. To konweniuje z tym, o czym mówiłem na początku, czyli o tym, że niestety uchwałą Sejmiku zdjęto pieniądze z modernizacji drogi nr 297. I to też jest nasz wspólny temat, jeśli chodzi o taki zdrowy lobbing w sensie przywrócenia, że tak powiem, pieniędzy, które mają służyć modernizacji tej drogi, która jest w tej chwili jedną z najważniejszych, jeśli nie najważniejszą dla miasta – 297, czyli droga północ-południe. W każdym razie, odpowiadając Panu radnemu Pieszce, my planowaliśmy środki tak, jak każdego roku. Ta zima jest zimą najpoważniejszą od kilkudziesięciu lat, wszyscy to mówią, więc po prostu trzeba będzie znaleźć pieniądze i tak poprzesuwać, żeby te pieniądze się znalazły.”
Prezydent Miasta Piotr Roman 

8.4.1. dot. sprawozdania z wysokości średnich wynagrodzeń nauczycieli – „Zanim odpowie Pani Naczelnik Boratyńska, to tylko chcę Państwu powiedzieć, że Prezydent Inowrocławia Pan Ryszard Brejza już wystąpił czy zamierza wystąpić do Trybunału Konstytucyjnego co do niezgodności z Konstytucją tego przepisu. Ale dzisiaj przepis jest, trzeba go realizować. Wydział przeprowadził                                     w ciągu roku i teraz dogłębną analizę, przeliczył. Jeśli chodzi o tę wysokość absolutną czy bezwzględną środków, które przeznaczyć trzeba na te dodatki wyrównawcze, to nie jest kwota jakaś… Oczywiście, są gminy, które nie dopłaciły, to są gminy typu Bogatynia. Dobrze, ale ja mówię też o takich gminach. Są gminy, które dopłacają dużo więcej od nas, dużo, dużo więcej. My analizowaliśmy te średnie płace nauczycieli, było to zresztą publikowane                                  w gazecie „Polska The Times” i z danych, które tam podano, to np. u nas nauczyciele zarabiają trochę więcej niż np. we Wrocławiu. Były takie tabele, myślę, że Pani Rzecznik gdzieś je tam nawet ma, możemy Panu radnemu pokazać. Natomiast, przepis dotyczący dodatku wyrównawczego wszedł po raz pierwszy, więc my się też trochę na tym przykładzie uczymy. Czy ten przepis będzie dalej funkcjonował, to zobaczymy, bo jeżeli rzeczywiście miasto Inowrocław, a Pan Brejza jest jednocześnie członkiem Zarządu Związku Miast Polskich, więc to nie jest tylko kwestia jednego miasta. Są gminy, które po prostu nie są w stanie wypłacić tych dodatków wyrównawczych. Dzisiaj sytuacja finansowa samorządów jest taka, że np. Świeradów, niedaleko od nas, nie ma pieniędzy nie tylko na wypłatę tych dodatków, ale nie ma pieniędzy na wkład własny do projektów europejskich. Oni w tej chwili kombinują, żeby zwiększyć swoją zdolność kredytową. Chcą włączyć jeden z zakładów budżetowych do urzędu, ale, chodzi mi o to, że w naszym przypadku jest o tyle dobrze, że my tu sobie z tym poradziliśmy, nawet powiedziałbym, że obawiałem się, że będzie gorzej, chociaż chciałoby się, żeby to było zero. Co ważne, zakupiliśmy specjalny program komputerowy, dzięki czemu wyłapaliśmy niektóre błędy, co Gminie przyniosło oszczędności. Proszę Panią Naczelnik Boratyńską o szczegóły.”
Naczelnik Wydziału Społecznego Krystyna Boratyńska – „To prawda. Ile musimy zapłacić? 198.481 zł i to jest ta kwota, którą musieliśmy dopłacić nauczycielom, plus pochodne. W sumie 233.351 zł. Co miało wpływ na to, że te średnie były mniejsze? Urlopy zdrowotne nauczycieli, urlopy macierzyńskie, urlopy wychowawcze, zatrudnienie w niepełnym wymiarze czasu pracy,                           w szczególności nauczyciele stażyści czy nauczyciele języków obcych. Z tym, że trzeba pamiętać, że nauczycieli odbywających staże na wyższy stopień awansu zawodowego nie można zatrudniać w godzinach ponadwymiarowych, a tak naprawdę, żeby była średnia nauczycielska, to nauczyciel powinien mieć cztery godziny nadliczbowe. Wykształcenie ma tu ogromny wpływ - niepełne wyższe, licencjat i SN (studium nauczycielskie).  U nas z takim niższym wykształceniem jest 29 nauczycieli, w tym 16 z licencjatem, właśnie dzięki temu, że dofinansowujemy studia w tej chwili nauczycielom. Nauczyciele                                        w przedszkolach zarabiają mało, dlatego że właściwie, to przedszkola generują nam te niższe średnie. 16 jest z licencjatem wśród tych 29, a 13 z SN, z tego                           6 nauczycieli w ogóle nie podniesie swoich kwalifikacji. Już wiemy. Panie odmówiły. Za dwa, trzy lata pójdą na emeryturę i nie będą już studiować. To są powody, dla których te średnie były niższe. Czy sytuacja była monitorowana                                      w ciągu roku? W tej chwili są na sali wszyscy dyrektorzy szkół. My takie średnie wyliczamy w każdym miesiącu. Chciałam tylko powiedzieć, że jak wyliczać te średnie, tak naprawdę, nie wiedzieliśmy bardzo długo. Ministerstwo podało takie kryteria, z którymi dyskutował i Związek Miast Polskich, i „Wulkan”. Swego czasu byłyśmy z Panią Skarbnik i jeszcze z dwoma osobami ode mnie z wydziału na takim szkoleniu, gdzie jechałyśmy z nadzieją, że powiedzą nam dokładnie, jak. Wychodziłyśmy z rozpaczą, bo pan nam zaproponował autorski program                          i powiedział, że będzie niezgodny z wytycznymi ministra. Tak naprawdę, rozmowy toczyły się bardzo długo i dopiero „Wulkan” w porozumieniu                                  z ministerstwem napisał taki program, że pokazał, jak skutecznie i dobrze wyliczyć te średnie. W pierwszym półroczu, w czasie tego naszego monitoringu, te średnie wychodziły korzystne. W pierwszym półroczu zawsze wchodzi „trzynastka” i to było dobrze. W drugim półroczu, a szczególnie listopad                                 i grudzień spowodowały, że nam to poszło znacznie w dół. My monitorujemy stale. Ten program, o którym Pan mówił, kupiliśmy za 9 tys. zł. Program jest połączony ze wszystkimi naszymi jednostkami i z jednym stanowiskiem pracy                      u nas w wydziale. W zasadzie mamy kontakt ze wszystkimi kadrowymi, które naliczają płace i monitorujemy to na bieżąco. Dlaczego nie zorganizowano dodatkowych zajęć lekcyjnych, które zwiększyłyby pulę środków? Tak, jak powiedziałam, najniższe średnie są w przedszkolach. Nauczyciele w szkołach osiągali średnie. Teraz wyliczyliśmy, ile trzeba byłoby dołożyć do przedszkoli, żeby nauczyciel w przedszkolu miał taką średnią, czyli mniej więcej dodatkowo dwie pensje w roku. Nie powiedziałam jeszcze o jednej przyczynie                                       w przedszkolu, bo np. na początku dnia, jeżeli np. do przedszkola przychodzi dziecko z jednej grupy o godz. 6.00, bo tak rodzice informują dyrektora, z drugiej grupy jedno dziecko, to jest jeden nauczyciel. My możemy w tej chwili kazać sztucznie jakby spowodować, żeby w jednej grupie nauczyciel przyjął swoje dziecko i w drugiej i w ten sposób zwiększyć ilość godzin w przedszkolach. No, możemy to zrobić, ale czy to jest moralne? Nie wiem. Tak, jak powiedziałam, gdybyśmy dali te dodatki do przedszkoli, to nauczyciel z SN miałby wynagrodzenie takie samo, jak nauczyciel, który ma cztery godziny nadliczbowe z wykształceniem wyższym w szkole. Zdecydowaliśmy, że to nie będzie mobilizowało nauczycieli do podnoszenia kwalifikacji, jeżeli tak zrobimy. My chcemy, żeby nasza kadra była wykształcona i dobra. Powiedziałam już                                  o dodatkach, czy coś jeszcze?”
Odpowiedź wywołała dyskusję. 

Radny Mirosław Sakowski – „Pani Naczelnik, z Pani wypowiedzi wynika, taki wniosek wyciągam, że nasi nauczyciele zarabiają za mało. Można było, poprzez dodatki motywacyjne, poprzez…”
Naczelnik Wydziału Społecznego Krystyna Boratyńska – „Gdzie?                               W szkole, czy w przedszkolach?”
Radny Mirosław Sakowski – „W szkole.”

Naczelnik Wydziału Społecznego Krystyna Boratyńska – „Ale w szkole osiągają średnią.” 
Radny Mirosław Sakowski – „W szkołach podstawowych też otrzymali ludzie wypłaty z tego tytułu…”

Naczelnik Wydziału Społecznego Krystyna Boratyńska – „Proszę Pana, bo to jest tak, że średnią liczy się w jednostce i w Gminie Miejskiej, jeżeli zaniża w przedszkolach, to czy szkoły, czy przedszkola musimy płacić wszystkim nauczycielom. To nie to, że wypłacimy tylko w przedszkolach. Wypłacamy różnicę (…), wypłacamy wszystkim. Ta kwota, którą musielibyśmy podnieść nauczycielom mogła być nauczycielom, ale podnieść w przedszkolach pensje dodatkowe? No właśnie.”
Radny Mirosław Sakowski – „Ja mam jeszcze taką prośbę do Pani Przewodniczącej i do Pana Przewodniczącego Komisji Oświaty, Kultury                                 i Sportu. Może byśmy skupili się nad tym problemem na najbliższej Komisji                             i rozpatrzyli tę sprawę jeszcze raz dogłębnie. Taki wniosek składam.” 

Radny Eugeniusz Kowalski (Przewodniczący Komisji Oświaty, Kultury i Sportu) – „Nie ma sprawy.”  

Prezes TBS Sp. z o.o. Ilona Suchecka 

8.5.1. dot. zagrożenia budowy budynków mieszkalnych przez TBS – „Konferencja Miast Polskich, o której dostaliście Państwo informację, odbyła się w ubiegłym roku, a Krajowy Fundusz Mieszkaniowy został zlikwidowany 1 lipca 2009 r. i od tego czasu nie ma żadnej formy instrumentu finansowania budownictwa TBS na wynajem. Mówimy tutaj o formie kredytów państwowych, które są nisko oprocentowane, tj. 3,5%. Tydzień temu wróciłam z konferencji Towarzystw Budownictwa Społecznego, która się odbywała w Łodzi przy okazji targów „Interbud” i tam bardzo szeroko rozmawialiśmy na ten temat. Wyniki tych naszych dyskusji i bardzo, bardzo krytycznych uwag zostały już prawdopodobnie wystosowane do Ministerstwa Infrastruktury. Na to spotkanie był zaproszony Podsekretarz Stanu, Pan Styczeń, niestety ważniejsze sprawy nie pozwoliły mu być, nie mniej jednak, był przedstawiciel Ministerstwa. Dlatego mówię o tym Państwu, ponieważ już po likwidacji KFM, pod koniec ubiegłego roku, na początku grudnia na stronach internetowych Ministerstwa Infrastruktury, ni stąd, ni zowąd, ukazała się dosyć istotna zmiana zasad funkcjonowania TBS, budowania, funkcjonowania, organizacji formy. Nie była to ustawa                                               z normatywnymi założeniami, były to luźno opracowane kierunki działań. Nie mniej jednak, wywołała ona w środowisku TBS bardzo wielkie wzburzenie, bowiem nie proponowała nic w zamian na okres przejściowy. Ustawa ta, która zakłada bardzo wiele różnych rzeczy: umowy tylko na czas oznaczony, funkcjonować będą mogły tylko TBS z udziałem gminy, wszystkie prywatne nie będą mogły być już TBS-ami, zakaz działalności deweloperskiej dla TBS, włączenie zasobów TBS do tzw. nowej formuły społecznego zasobu gminy, który ma być tworzony oprócz tego komunalnego. Przewidziana jest w tym również rola Państwa, ponieważ poziom wysokości dochodów, które określa ustawa o TBS, będzie uchwalana corocznie przez Radę Gminy, czyli do jakiego poziomu można się ubiegać o najem w TBS. Wszystkie te działania, nie będę Państwu mówiła, ponieważ nie są to jeszcze żadne sformułowane zapisy, one są bardzo luźne, nie mniej jednak, zasługują na dosyć krytyczną tutaj uwagę. Dlatego żaden z prezesów po tak dość nagłej likwidacji KFM… Mówiono nam w Łodzi, że jest to wynikiem kontroli działania NIK, czego doświadczyłam                                                    u siebie w firmie w ubiegłym roku i kontrolingu Banku Światowego, który również zasilał KFM. Bardzo szybko, w ciągu dwóch, trzech miesięcy zlikwidowano ten KFM. Jakie to ma znaczenie dla bolesławieckiego TBS-u, bo to na pewno Państwa interesuje. Obecnie kończymy, otrzymaliśmy kredyt, promesę, kredyt jeszcze z KFM na tych preferencyjnych warunkach i kończymy w tym roku, jesienią budowę 80 mieszkań z całą infrastrukturą. Po uchwalonej przez Państwa zmianie miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego będę się starała o działkę pod budynek na ul. Warszawskiej, z tyłu Urzędu Skarbowego, gdzie zmieści się budynek z 40 mieszkaniami i też z infrastrukturą. Trzeba zrobić badania geologicznie, jakbyśmy tę działkę, jakby Gmina wniosła ją aportem i potem zrobić koncepcję architektoniczno-budowlaną. W tym roku trzeba się do tego przygotować. Ale, skąd pieniądze? Jeżeli w budżecie miasta, jako właściciela tej spółki, nie znajdą się pieniądze, to trzeba się rozejrzeć za innymi środkami. UE nie proponuje żadnych środków na budownictwo mieszkaniowe, przynajmniej tam, gdzie ja szukałam. Nie znalazłam takiej możliwości. Rozmawiam z bankami, oczywiście kredyt komercyjny. Dosyć dobre warunki daje Bank Ochrony Środowiska. Spotkałam się                                                z przedstawicielami tego Banku, z tym, że jest to kredyt nie na 30 lat, jak dawał KFM, tylko na maksymalnie 15, oczywiście, tu jeszcze będzie można rozmawiać, nie jest to kredyt na 3,5%, tylko przynajmniej na 7%, WIBOR jest trzymiesięczny, plus prowizja ustalana indywidualnie, różnego rodzaju formy zabezpieczeń też na pewno tutaj muszą być. Takie mniej więcej warunki również są w dwóch pozostałych bankach, z którymi również rozmawiałam. Skutek zaciągnięcia takiego kredytu komercyjnego jest dosyć istotny dla kieszeni naszych przyszłych najemców, bowiem stawka czynszu, jeżeli budujemy pod wynajem, musi się kalkulować tak, aby spłacić ten krótki kredyt, przynajmniej ten piętnastoletni i z takim oprocentowaniem. Czy mieszkańcy Bolesławca wytrzymają przynajmniej dwukrotnie wyższą  stawkę czynszu? Przypuszczam, że nie, bo ja się z tymi kandydatami spotykam na co dzień. To jest jedna rzecz, tu szukam cały czas, bo od tego przecież tam jestem. Jest jeszcze inna możliwość – możemy budować z tzw. partycypacją, bo ta możliwość jest cały czas w ustawie zagwarantowana, ona dalej będzie funkcjonowała. Kalkulacja tego wynika tak, partycypacja może wynosić do 30% wartości tego mieszkania. Więc, jeżeli nawet przyjmiemy średnio, że 3 tys. zł kosztuje m2, wskaźnik Wojewody jest tutaj trochę wyższy, mieszkanie 50 m2 – 150 tys. zł, 30% to jest ok. 45 tys. zł. Jeżeli ktoś ma zdolność kredytową z tych naszych kandydatów na te 45 tys. zł, nie mając gwarancji prawa własności w przyszłym okresie, to przypuszczam, że podziękuje i pójdzie dofinansować się jeszcze i kupi sobie mieszkanie na rynku wtórnym czy u dewelopera. Takie są w tej chwili, nawet nie przypuszczenia, bo to nie jest jeszcze w tej chwili zagrożenie, na pewno będę się zwracała do właściciela o wsparcie, to nie ulega wątpliwości, ale również szukam innych źródeł, które mogą być współfinansowane jakby przy jednej inwestycji. Ustawa, o której Państwu mówię, te zmiany, o których tutaj mówiłam, mają być procedowane w trzecim i czwartym kwartale tego roku. Osobiście śmiem wątpić, czy tak będzie. Ustawa miałaby wejść od 1 stycznia przyszłego roku z okresem vacatio legis, ale nie przypuszczam, żeby to się tak szybko zadziało, ponieważ rozwiązania w niej godzą w rację bytu spółek prawa handlowego, jakimi są              TBS-y. Zapisy ustawy, bardzo rzucone hasłowo, jeżeli znalazłyby się wzięte                               z tych kierunków działań w tej ustawie, godzą w swobodę działalności gospodarczej i w to, jak decyduje właściciel o swojej własnej spółce. Tylko tyle mogę Pani radna powiedzieć, co uzyskałam.”    
Odpowiedź wywołała dyskusję.

Radna Małgorzata Goleńska – „Ja z tego zrozumiałam, że na dzień dzisiejszy dla budynków, które TBS buduje, nie ma zagrożenia. Natomiast,                       w przyszłości, jeżeli będziemy chcieli budować w przyszłym roku, to trzeba znaleźć środki, tak?”

Prezes TBS Sp. z o.o. Ilona Suchecka – „Tak, trzeba znaleźć po prostu pieniądze.”
Radna Małgorzata Goleńska – „KFM został zlikwidowany i w zamian nic nie przedłożono?”
 Prezes TBS Sp. z o.o. Ilona Suchecka – „No właśnie i to jest największe nieszczęście w tym wszystkim. Myśmy się pytali wszyscy na tej konferencji przedstawiciela Ministerstwa Infrastruktury, co w tym okresie przejściowym. No, dobrze, nie ma jeszcze ustawy, ale nie ma rozporządzenia. Bank Gospodarstwa Krajowego może udzielać kredyty, ale na swoich własnych warunkach, czyli tak, jak każdy inny bank. Mówiono nam, że będzie rozporządzenie i ustawa, która określi warunki tego preferencyjnego kredytowania, ale żadnych konkretów po prostu nie uzyskaliśmy. Telefony do Ministerstwa i strona internetowa milczą na ten temat, zresztą widać to było po nieobecności Ministra Stycznia, tym bardziej, że był Pan Minister Grabarczyk, bo otwierał targi, które się odbywały. Więc to takie trochę niezbyt poważne. To taka operacja na żywym organizmie bez znieczulenia. Tak uważam.” 
Prezydent Miasta Piotr Roman – „Dosłownie dwa zdania. Proszę Państwa, rozmontowano system, który się sprawdził, w wyniku którego powstało wiele tysięcy mieszkań i to mieszkań dla tych, na których powinno wszystkim najbardziej zależeć, czyli tych, którzy nie zarabiają najwięcej i nie zarabiają najmniej, dla tej tworzącej się klasy średniej. Rozmontowano to w rozmaity sposób. Po pierwsze, mowa o tym KFM. Druga rzecz, to jest kwestia tego, że były to mieszkania budowane na wynajem, a dzisiaj mówi się, że będą one sprzedawane. To też rozmontowuje pewien dotychczasowy czysty układ właścicielski. Jeżeli tak będzie, to będziemy musieli te mieszkania sprzedawać. Tu Pani Prezes mówiła o poszukiwaniu. My też szukamy innych rozwiązań. Prawdopodobnie będziemy również rozważać partnerstwo publiczno-prywatne  w zakresie budowy nowych lokali mieszkaniowych.”
Radni uznali odpowiedzi na interpelacje za wystarczające.

Wobec wyczerpania porządku obrad Przewodnicząca Rady Miasta zamknęła posiedzenie Rady Miasta Bolesławiec. 
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